
Wyrzucili kamerę miejskiego monitoringu do kosza. Nie
pomyśleli, że zapis pozostał na dysku
data aktualizacji: 2015.06.19

Kara nawet do 5 lat pozbawienia wolności grozi mieszkańcowi Lubawy za kradzież kamery
monitoringu. 35 - latek ze swoim młodszym kolegą postanowili zerwać ją z jednego ze
sklepów w mieście, a następnie wyrzucili ją do kosza. Mężczyźni jednak nie pomyśleli, że
zapis obrazu pozostał na dysku i mogą zostać szybko rozpoznani.

Oficer dyżurny iławskiej policji otrzymał zgłoszenie o kradzieży kamery monitoringu.

- Natychmiast na miejsce pojechał patrol policji - relacjonuje sierż. sztab. Joanna Kwiatkowska, oficer
prasowy KPP w Iławie. - Funkcjonariusze ustalili, że z jednego ze sklepów w Lubawie ukradziono
kamerę monitoringu. Lubawscy policjanci rozpytali zgłaszającą, przesłuchali świadków. W trakcie
czynności ustalili, że moment kradzieży został zarejestrowany przez kamerę. Obraz pokazywał, że 
dwóch młodych mężczyzn podchodzi do budynku, następnie jeden podsadza drugiego i zrywają
kamerę. Policjanci wykonali szereg czynności w celu ustalenia tożsamości sprawców. Okazali się
nimi Marcin K. i jego o 19 lat młodszy kolega, którzy tak "dla zabawy” zerwali kamerę, którą
następnie wyrzucili do kosza.

Kodeks karny za ten czyn przewiduje karę nawet do 5 lat pozbawienia wolności. Natomiast nieletni
ze swojego zachowania będzie tłumaczył się przed sądem rodzinnym.
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